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Nakładem Podhalańskiej Spółki Wydawniczej w Nowym Targu.
.G a ze ta  P a d h a jj,s łó r“ w ych od zi na każaą n ied zie lą
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w Polsce 4 t a  marek, za prau.cą M  mrrek — W Ameryce 2 dolary. — Ntuu*r pojedynczr 10 MV.

Papież Benedykt XV. zmar?
23-go  stycznia o godzinie 6-tej rano, ze słowami na ustach : 
prawdziwy miłośnik pokoju i wielki dobrodziej Polski, której

„Składam życie za spokój św iata! ' Był to 
wolności szczerze pragnął, aż wres? rie się 

j^j doczeka:. Siedmioletnie panowanie tego papieża było ciężką i wyczerpującą walką o pokój świata» 
i’ie..tei) rozwydrzone państwa i narody nie ch la ły  słu-bać namiestnika Chrystusa na ziemi i brom złożyć 
nie chciały. Trwał wi*c 7 lat mord między arcydtrześcijańskiemi narodami świata i między .apostolskim ' 
mocarzami*, którzy aż nazbyt hojnie szałowa!; łowią swoich poddrnyeh. 'Nękało to i wyczerpywało starca 
który, jak 1 Jego poprzednik siał się ofiarą wojny o czerń tak pięknie powizcHał w ostatniej chwil* 
pełnego trudów życia.

O by śmierć Jego była istolnie kołyską nowej epoki jak sam sobie tego życzył, oby między 
narodarrfi zatryumiowały słowa C hrystusa; „Kochaj bliźniego, jak sieb.e, sa m e g o !"  —

Cześć bohaterom  1863 roku.
Lat Y-J mija od tej chwili kiedy w ybuchło nieza­

pom niane powstanie styczniowe 1863 r. Dziesięć tysięcy 
m arnie uzbrojonej m łodzieży polskiej odważyło się 
rozpocząć walkę o wolność z olbrzymią Rosją i z ca ­
rem, władcą naów czas prawie ćwierci świata !

Szaleńcami i zatraceńcami nazwano tych, którzy 
zaczęli to powstanie, przez długie lata wyliczano klę­
ski, które ono zadało Polsce, a były to zaiste klęski 
olbrzym ie.

O to bez nadziei zw ycięstwa padło w tysiącu 
mniejszych i większych potycz^acti tego powstania 
trzydzieści tysięcy najlepszej, najpiękniejszej młodzieży

półtora tysiąca nailepszych synów Polski rozstrzelano, 
lub pow ieszono na szubienicach, a stopięćdziesiąt tysię­
cy uwięziono, lub wysłano na Sybir, Polska zaś ponio­
sła szkóa matęrjalnych na ogrom ną sum ę czterech 
m iljardów koron, czyli koło 600 miljardów marek 
obecnie !

Nic więc dziwnego, źe byli tacy, którzy boleli 
nad o g ra n e ! i klę«k; i potępiali stanowczo to pow sta­
nie, jako darem ny . beznadziejny opór, jako sam o­
wolny upust k rw i!

Ci sami krytycy zapomnieli o tem, że każdy g rób  
bezim iennego pow stańca połskiego, stawał się ołtarzem
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całego narodu, te  każda rcog:ła pow stańcza budziła 
stu nowych zapaleńców , za w olność krew i życie od- 
d .ć  gotowych, nie wiedzieli te ł ,  źe ci, którzy ginęli 
r»a szubienicach, oprom ienią naród krwawą aureolą 
m ęczeństw a i źe wcześniej, czy później z grobów  
i prochów  bezim iennych rycerzywstanie złota jutrzenka 
sw obody !

Kilka lat tem u dość było jeszcze niewiernych 
Tom aszów  w Polsce, urągających tej krwi ofiarnej po­
wstańców i ich zapom nianym  m ogiłom .

A jednakdziś serce polskie musi czuć, że długo czy­
niono krzywdę tym wielkim m ęczennikom , którzy jak 
Bronisław Szwarce cierpieli lat po Szlysselburgach i Sybi­
rach, albo którzy, jak niezapomniany ks. Brzoska ginęli 
na szubienicach.

Kio wie czy nazwiska tych męczenników nie są 
najpiękniejszemi kartami naszej historji wogóie, kto wie 
czy to nie ich krew i trudy wyjednały nam u Boga 
zmiłowanie i przyniosły tę w olność za którą oni 
w m ęczarniach ginąć musieli !

To też cześć i uwielbienie bez granic przepełnia 
dziś nasze serca, dla tych, którzy dali nam przykład naj­
wyższego zaparcia się i poświęcenia dla ojczyzny 
i z dum ą wskazujemy ich groby narodom  całego 
świata, bo ich krew i m ęczeństwo dały nam praw o do 
życia i wolności nie darowanej, ale okupionej łzami 
i krwią całych pokoleń.

Czem i jak zastąpić 
nawozy sztuczne?

(D okończenie.)

Wiele, a wiele innych takich odpadkow  znalazło­
by sJę w gospodarstw ie. Cokolwiek się wywozi to 
należy to porządnie rów nom iernie rozrzucić po całej . 
powierzchni stosu kom postow ego. Nie należy wysypy­
wać takich przedm iotów  jak twarde kości, szkło, stare 
skó^y i trzewiki, kawałki drzewa, patyki, gdyż to wszystko 
trudno bu*wieje i dotego potem  utrudnia rozsiewanie 
nawozu w polu. W ten sposób  z czasem  utworzy się 
stos kształtu skrzynki, która ku wierzchołkowi może 
być nieco zwężona, łub też daszkowato zakończona 
Cala kupa kom postu nie pow inna przekraczać ] */» m e­
tra wysokości, w przeciwnym  razie od spodu  zacznie 
się psuć. Stos kom postowy powinien być od  czasu do ' 
czasu zlewany gnojówką, szczególniej w suchym cza­
sie, a nigdy nie należy zapom inać o przesypywaniu 
g o  zwykłą ziemią, która reguluje procesa butwienia 
i ułatwia rozsiewanie na polach i łąkach. W arstwa kom 
postowa, założona z w czesną w iosną m oże łatwo przed 
nadejściem  zimy dosięgnąć półtora metra wysokości 
i jest już do pew nego stopnia przeferm entow ani. Pod 
koniec jesieni pow inna być dokładnie wymieszana

i przerobiona, a w roku następnym  w okresie letnim 
co najmniej znow u dwa razy przerobiona. Przerabianie 
odbyw a się w tea sposób, iż wierzchnia jeszcze świe 
ża i nieprzeferm ento wana warstwa, zdjęta widłami 
przerzuconą zostaje na cb o k  położony taki s?m ka­
wałek ziemi na spód, a spodnie warstwy przychodzą 
na wierzch. Przy w ykonaniu tej czynności B'e należy 
zapominać o przesypywaniu naw ozu miałem wapien­
nym, który podnosi jego wartość. W drugim  roku ood 
jesień jest kom post juz w yrobiony i nadaje się do 
użycia pod kartofle, pod buraki, pod  zboża i inne

N ajodpow iedniejszym  naw ozem  jest on, dla łąk> 
pastwisk, trawników i t. d. M ógłby on całkowicie za­
stąpić ten naw óz stajenny, którego większe ilości go 
spodarze na Podhalu rozrzucają na koniczyskaeh, tra ­
wnikach, ozim inach i t. d.

8) Popiół drzawny. Jest to także odpadek, który 
w gospodarstw ie prze ważme marnieje. Popiół drzewny 
może być użyty w zastępstwie naw ozów  sztucznych 
potasowych, jak naprzykład kainit i sól potasowa. Zbie­
ra się go w ciągu roku dosyć pokaźna ilość.

Licząc w okresie zimowym po ł/» kilograma dzien­
nie, a w okresie letnim */« kilograma to na cały rok 
w> padnie około 140 kilogramów, któ e wystarczą na 
użyźnienie 1 m orga łąki, koniczyny i t. d. W artałoby 
się może zastanowić nad uwagami wypowiedzianem i 
w niniejszej pogadance, tem więcej, źe są one oparte 
na praktycznych spostrzeżeniach. Koniec.

G ą s ie n ic *  S ie c  tka.
tm . «tyr. szkolę roiatczq.

Dlaczego nie mamy dotąd 
szkoły rolniczej na Podhalu ?

Związek Podhalan posyła nam następujące .p^smo 
z Ministerjum Rolnictwa i. D óbr Państwowych które 
przejrzyście wyjaśnia, dlaczego dotąd nie mamy szko­
ły rolniczej w Nowym  Targu.

Pismo to z Ministerjum Rolnictwa Nr. 3063 z 4 
stycznia 1922 brzmi :

W odpow iedzi na podanie Związku Podhalan- 
sk ie w  przesłane w załączeniu dó pisma z dnia 22 XI 
12922/804/Vll/z M inisterstwo Rolnictwa i D óbr Pań­
stwowych komunikuje, iż m ianowanie nauczyciela 
w ędrow nego, w myśl życzeń petentów  nie da się usku 
tecznić, gdyż M inisterstwo nie posiada etatów vv swym 
budżecie na tego rodzaju stanowiska. Do tego ro tzaju 
funkcji m ogą służyć natury rzeczy jedynie instruktorzy 
organizacyj rolniczych, które mając ogniska społeczne 

w postaci Kółek Rolniczych, tem  samern dają podstaw ę 
realną dla pracy fachowo instruktorskiej i otrzym ują 
od  Ministerstwa Roln. na ten cei subwencję.

Natomiast M. R. i D. P. chętnie, poprze iniojny- i

. i
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w ę stworzenia kursów  rolniczych, jak to zresztą miało 
miejsce w 1V21 r gdy zorganizow ano 8-m io tygodnio­
wy kurs w Nowym  Targu i 5-cio tygodniow y dla 
dziewcząt w Rabie W yżniej.

Oceniając ważność pracy na Podhalu, Spiszu 
i Orawie. M inisterstwo Rolnictwa i D. P. gotow . jest 
udzielić zasiłków na pokrycie płac personalu p re legen­
tów : O dnośnie zaś co do zorganizowania szkoły ro l­
niczej dla Podhala. M. R. i D. P. zawsze chętnie tra­
ktowało powyższą spraw ę, która wskutek nieporad­
ności sam orządow ych organów  N ow ego T argu pozo 
staje nadal w zawieszeniu. Z te] przeto racji głos 
„Sazety  Podhalańskiej* aczaolwieic przem awia w imię 
dobra ogólnego, jednakże nie jest słuszny odnośnie 
do dotychczasow ego stanowiska M. Roln. i D. P. 
Mstwo Rolnictwa i D. P. poleca zwrócenie bacznej 
uwagi na teren Podhala, by praca nad podnoszeniem  
kultury rolniczo hodow lanej m ogła być rozwijana 
w pierwszym rzędzie Drzez kursy długo, lub kiótko 
term inowe. W tym celu byłoby wskazane nawiązać 
kontakt z Maić Dolskiem Towarzysiwem  Rolniczem, 
Związkiem Podhalan, ora z z Radą Powiatową N. Targu. r

O powyższej opinji Ministerstwa należy pow ia­
d om ić petentów.

Zn m i n i s t r a  D y r e k to r  D e p a r t a m e n t u .

L esn itw sk i .

2)o fo s ió w  szerokiego fodfnla.
( O d  Związku Foduaian otrzymujemy następujące pismo)

Związek Podhalan zaniepokojony wieścią, że 
I te lfg a jja  poUtu. do Komisji ugodowej w sprawie

. ' S o n o l :  y  t  o t r * 2€ ? a  r k  » K i e ,

Z y m u n t  Lubert.-niucz.

Wieczór przy Wielkim Stawie,
Gaśnie słońce na szczytach i zor zą w ybucha 
prom  en.tą która zgasnąć niechce w gór przestw orze 
lecz błąka się po skałach, jak łuna, co górze 
pełna jeszcze jasności słonecznego ducha ! . . .

I zaczęły się cuda na wielkiem jeziorze, 
oto jeszcze n m ciem ność objęła je głucha 
szum fali był przy brzegu głośniejszy dla ucha, 
choć staw w środku od  lustra stał się gładszy może I

I w nim i nad nim turnie patrzą się ździw ione, 
jakby oczom  nie wierząc w głąb tej w ody czystej 

* gdzie w dnie w d z ą  swą zorzą złoconą koronę 1

A zaledwie zm ierzch objął szczyty uroczysty, 
jęły gwiazdy się sypać na tę  nieba stronę 
i zalśii ły w anie staw u, jakby ametysty !

granicy polsko czeskiej na Spiszu skłonną jest od9tą 
pić N iedzicę i Kacwin za Jaw orzynę, zwraca się do 
swych posłów  z szerokiego Podhala ze stanowezem  
żądaniem  i usilną prośbą, by Panowie spełniająć sw ój 
święty obow iązek z całą stanow czością zaprotestowali 
przeciw zam ierzonem u targowi dusz polskich na k o ­
rzyść czeskiej zachłanności. Związek Podhalan zajmuje 
stanowisko, że nie m oże Oyć mowy o żadnem  od szk o ­
dow aniu w tej stronie, zwłaszcza że przez odstąpienie 
Kacwina i Niedzicy odcina się jedyny dostęp do 
Spiszą i Pienin.

C how aniec Franc, Czech Ludwik, Gąsienica Sieczka 
Bron. H aber W endelin Zygrn. Lubertowicz, Łukasik 
Czesław, M roszczak Michał, O rkan W ładysław, S topka 
Andrzej, Stopka Ludwik, 7achem ski Jakób.

| Wieści z P a lii i ze świata. |
ftśrny Śląsk otrzymamy pndebno dopieiu w kwietniu
Nowy premiar Francji. Poincare jest niepospolitym 

człowiekiem. Przed dziesięć.a laty, n t  dwu Jata przed 
wielką wojną objął on rządy v>a Frarrji i przygotował
Francję f-sycćRie i moraln e do potniej izego pogromu 
Niemiec. On to w o .t.ńe wojny światowej w czerwcu 
w r 1918 przygotował t.kt ogłaszający niezawisłość 
Polski, przeciw czemu protestów, ł dzisiojsZ* premier 
Pofeki pfóSĘ Ponikowski, głosząc, że bez Wilhelma II. 
i Beselera niema Pol ki.

Wbrew w o i', j laak  Ni ii m it:  i Austrii dt-la nam 
woli.osć F i r n . i d ą c  za programem Poińeorogo 
Dzisiejszy premier Fr mc:i żąda. obecnie, by Anglja 
przyj; ła Pm.A.ę w gruraYicją i na w ipade* zączep-.e-

Świt przy Morskiem Oku.

Świt idzie! . . . .  już na limbach siwarniki słyszą 
szelest mgieł pierzchających przed zorzą w pu rpurze  
już w idzą jak brzeg turni złocą jutrzni róże 
i głośny gwizd tej rzeszy góruje nad ciszą.

Świt idzie! już tam łuny palą się na górze, 
a tu sennie się tafle? śpiących w ód kołyszą 
w resztach mgieł, co jak nimby nad jeziorem wiszą, 
które u stóp gór skalnych rozlało się duże !

W tej chwili blask zaz.łocił się z ponad przełęczy, 
która d ragę ku stawu przysłaniała prawie 
i rozświetlił jezioro, co pow śród gór klęczy . . .

I zalśniło, jak cudne, złote pióro paw ie 
wszystkięmi kolorami te; słonecznej tęczy, • 
w kosówki i zielonych limb świeżej opraw ie ....
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: a Polski przez Niemcy, b r  Anglja dostarczyła nam ! 
j. mocy wojennej. Poincare je s t więc prawdziwym | 
przyjacielem  Polski.

Skrawa Ja warzy ny. Pomiędzy rządem  polskim 
a czeskim toczą się obecnie rokowania o Jaworzynę. 
Życzymy Czechom tyle politycznej m ądrości, by z ro ­
zumieli, że za cenę Jav orzyny nie bedą m ieli na na- | 
* '.ej tatrzadsk<ej granicy niezdrowego obustronnego 
s .owinizmu i będą mogli żyć z nami w zgodzie. Stoki 
T atr spadające ku Słowacji powinny być stuwackie 
i oaeskie, a  ku Polsce polskie I Jest na tyle T atr, że 
przy dnbrej woli wystarczy ich i Polakom i Słowakom 
i Czechom !

Znaczenie Kołaki w Eeropie stale w zrasta. Dowo-
d m tego jes t zaproszenie Polski przez rząd W łoch do 
ttonui na konferencje finansową, gdzie omawianą he­
rbie sprawa waluty państw  europejskich. Do państw  
które dostały zaproszenie na konferencje genueńską 
m ieźa Niemcy, Austrja, Węgry, Bułgarja i Rosja, oczy­
wiście prócz Auglji, Francji i Belgii.

Stan finansów państwa stale się poprawia. Na 
po Cedzeniu komisji skarbawo budżetow ej min. skarbu 
Michalski przedstawi! niektóre działy, dotyczące gos­
podarki skarbowej i podniósł, że emisja banknotów 
i zadłużenie skarbu państw a w Polskiej Kasie Pożycz­
kowej zmniejsza się systematycznie. Gdy bowiem  dług 
państw a we wrześniu 1921 wzrósł o 20 m iljardów m a­
rek, a w październiku o 20 i pół m iljarda, to w listo­
padzie wzrost ten wynosił 15 i pół m iljarda, a w gru­
dniu 1921 już tylko 7 m iljardów. Zmniejszenie się to 
a,dcźy przypisać obfitszym wpływom podatkowym , k tó ­
re w pierwszym kw artale wynosiły 4 miljardy marek 
po!., w drugim I  m iljardów , w trzecim 15 miljardów 
a w czwartym przypuszczalnie wyniosą 20 m iljardów .

Ciemnosmere czyny.

Tu Ciem nos.nereczyny ! za lata połową, 
a lu z ust mgła wybucha, a słowa mróz ziębi . . . . 
Staw niższy gra już falą pod wiatrem się kłębi, 
t :n w górze zaś skorupą okryty lodow ą 1

Tam Krywań Czub olbrzymi, który stoi w głębi, 
tu Hruby, jak dach bystry łśni barw ą stalową 
w śród śniegów  !... Usypiska lecą wciąż na now o 
z tych turń. dostępnych skrzydłom  orłów lub jastrzębi

Gdzieniegdzie śnieżne pola przerwały urwiska
poorane głazami na złowrogie grzędy,
gdzie słońce, jak czerwona grom nica połyska . . .

G ród  czarta! Śmierć się włóczy po tych graniach wszędy 
gdzie człowiek nie pił wody, nie palił ogniska, 
a ż<?gna się ze strachem, gdy. przechodzi ięd y  !

i Na pokrycie em itowanych banknotów  posiada skarb 
j państwa m onety srebrnej i w aluty obcej w artości 199 

i pół m iljarda m arek poi., de czego nie są wliczone 
klejnoty złote i srebrne, ani sumy, należące się Polsce 
z b. Banku austro  - węgierskiego, ani też sumy, przyz­
nane nam  traktatem  ryskim przez rząd  sowietów. Dr 

i Michalski przewiduje w budżecie na rok 1922 docho­
dy na 450 m iljardów , zaś wydatki na 600 miljardów, 
wskutek . !< go niedobór wynosiłby 150 m iljardów mk, 
do czego doliczyć należy 2K6 m iljardów procentów 
i ra t am ortyzacyjnych zagranicznych.

Rewa a«a/ zżęta J erefera. Rząd polski płaci dziś 
złoto dreżej, afiifceli można je  nabyć na giełdneh, a s re ­
b ro  znów kapuje taniej, aniżeli płacą za srebro kupcy 
na przetopienie.

Geny Polskiej kasy pożyczkowej są naslenujące, 
Z ło to : 20 koron 11.609 mk, — S0 mk niem . 13.9UI 
mk. —  10 ftranków 11.299 mk. — 10 rubli 15.000 mk 
1 dolar 2.115 mk.

Srebro ; 1 korona an ń r . 159 mk, (kupcy p l ą cą  
195 mk.) 1 floren 509 mk. 1 rubel 650 mk. 1 d»L r 
870 marek.

Serhja znietła 8 godzinny dzień pracy i p tjjw p- 
h ła na przedłużenie dato  pracy o 2 do 3 godzin.

Sejm wileński zbierze mę prawdopodobnie z po­
czątkiem lutego.

Rzęd Falski z dniem 1 stycznia usunął z posad 
500 panien w samych dyr. kolejowyoh w Małopolsee.

śmierć Przyjaciela naszego pisma. T ragiczną 
śmiercią zginął w tych dniach jeden z Przyjaciół G i- 
zety podhalańskiej, stały czytelnik od samego jej za ­
łożenia, a to ks. W ojciech Jana3 rodem z Wysokiej 
w po w. myślenickim.

Zm ariy padł ofiarą bandytyzmu, jako proboszcz 
paraf|i Palczowice koło Zatora, We wtorek 10 b. m. 
koło gedziny 6 wieczorem weszło do plebanji trzech 
mężczyzn, którzr zażądali rozmowy z ks. proboszczem. 
Słnźba wprowadziła przybyszów do kaneelarji para- 
fjalnej i zawiadom iła ks. Janasa. Gdy ks. proboszcz 
zjawił się na progu kaneelarji, jeden z bandytów strze­
lił z rewolweru pod nogi księdza, inni zaś zażądali 
wydania pieniędzy, uzyskanych przez niego ze sprze­
daży koni ua ostatnim  targu w Wadowicach. Ks. J a ­
nas próbował się Uómaczyć na eo bandyci odpow ie­
dzieli dalszymi strzałam i które ugodziły proboszcza 
w brzuch, poczem spłoszeni alarm em  służby, zbiegli 
niepoznani. Ks. Jrmas ciężko raniony w brzuch i nogi 
zm arł we czwartek 12 b. m. Pogrzeb odbył się w ro ­
botę 14 b. m. Napad ten świadczy o rozzuchwaleniu 
się bandytyzm u w Polsce, który codzień porywa już  
dziesiątki ofiar.

Cześć pamięci zacnego kapłana !
Aresztowani* djabła. W tych dniach koło Roz­

wadowa otrzym ała pewna kobieta 100 dolarów z Ame­
ryk., Choąo odebrać je  z poczty zgłosiła się do wójta 
o sprawdzenie tożsam ości. T ejże samej nocy zgłosił
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s.e do kobiety prawdziwy, kom pletnie um undurow any 
ojabcl z rogami, ogonom, widłami i łańcucham i i za 
r/.ądai dolarów.

Kobiecina poprosiła djabla o uriop, bo dopiero 
H i drugi dr.ieo m iała iłć po pieniądze. Djabeł siezgjp- 
dzii, a kobiecina całą uprawę opowiedziała ptczroi- 
rtr/.owi, a te*  policji.

Gdy na drugą noc d ja b d  znów odwiedził kobietą 
schwytała go policja, i w całym uniformie djabclskim 
dostawiła do pwciągu i tak pan d jabeł ka uciesze po- 
tirói nrch jechał aż do L wowp. D jjb łem  tym  był wójł.

Rodaków  powracających z Ameryki pi-zestrzegamy, 
ty  u nas ani aniołom  nie wierzyli i ani djabłów  się 
nie fcrli, bo Akpiświatom chodź tylko o dolrry.

T imirs talarów  W ostatnim tygodniu dolary po­
deszły znacznie do góry. Za dolar płacono do 3400 mk. 
za koronę czeską do 60 m». ? i markę niemiecką do 
18 mk. Te* znaczną podwyżkę tłumaczą tern,, że prze­
mysłowcy 7, Łodzi skupują dolary na  surowiec.

Przyczyną jednak tej zwyżki było wykupno do- 
la ró 'r w Polsce p«c*z Niemcy i spekulacje. Obecnie 
kurs dolara spadł do 3.100 mk. tylko czeskie korony 
do-z łj  do 60 mk.

Czesi zamykają polskie szkoły Czesi na Śląsku 
cieszyńskim zamknęli w ciągu półtora roku aż 28 publih 
aenych i pryw atnych szkól polskich.

Fałszywa 100 markawki niebieskie pojawiły się 
wi Lwowie.

Towary z Górnego Śląska wolne są od cła od
22 stycznia b. r.

1 #  1 k r o m k a  j %  j
i | ł | B ł ł i ..................................................................i  a i

Dwuokresowy konkurs dramatyczny. Tow arzystw o 
Związek G órali w Zakopanem  rozpisało konkurs n a  lu ­
dowe sztuk i sceniczne, celem  w zbogacenia w u tw ory  
tego rodzaju  scen podhalańskich.

Na kon k u rs dano dw is a a g ro d y  pierwszą i d ru ­
gą i wyznaczono k o nkurs do 1-ego stycznia . Ponie 
waż term in  ten  był za k ró tk i n ad ssz ła  w tym  cza­
sie na konkurs ty lko  jedyna sz tu k a  p. F . G w iż­
dżą „Gody" i jej bez współzawodnictwa p rzyznane 
1-szą nagrodę. \

Pozostałą zaś drugą nagrodę podzielono pedobno 
na k ilza  nagród  i stw orzono d rug i okres konkursow y 
aa  sztuki, k tóre obecnie w pływ ają. T en d ru g i okres 
konkursow y kończy się z dniem  1 ego luteg®.

N asza więc poprzednia w iadom ość o p rz ed łu ­
żeniu całego konkursu  b y ła  n ie śeisia, gdyż dopiero 
później dowiedzieliśm y się, że pierw szą nagrodę już  
przyznano, a więc obecnie je s t chyba now y konkurs.

W iadom ości tę  pod*jem y z obow iązku dziea- 
ai karskiego.

„Siew“ org8n Związku Młodzieży Wiejskiej. Od
1. styczn ia  1922 r. „N asza D rużyna* o rgan  Zw iązku 
M łodzieży W iejsk iej, sam odzielnej o rganizacji p rzy  
C en tra lnym  Zw iązku K ółek R oln iczych  zm ienił swój 
ty tu ł  n a  „Siew .“

„Siew* je s t  pism em  wychowawczemu ośw iato- 
wem, społecznem  i literackiem . S k u p ia  koło siebie 
ltJUft K ół M łodzieży w b. Kongresów ce, około 20u 
kół w ziem i W deaak iej P ism o w ychow uje młode, 
pokolenie w si n a  Pzielnyob obyw ateli. P o rusza  w szel­
k ie  zaj ad a ien is  w chodzące w za trę*  pracy  ośw ia­
tow ej i społecznej. Ponadto pom ieszcza u tw ory  lite ­
rack ie (nowelki, wiersze) i system atycznie p row a­
dzony przegląd  wypadków  politycznych  z Polski 
i Świata.

B&rtLo ciekaw ym  działom  „Siewu" gą listy  m ło­
dzieży zorganizow anej.

„Siew" w ychodzi co tydzień  w objętości lb  s tro ­
nic druku, p ren u m era ta  w ynosi 5 i0  m k. za 1 kw ar­
ta ł 1922 roku.

A dres R edakcji W arszaw a, K opernika 39 parter. 
N a żądanie w ysyła się num ery  okazowe.

Związek budarzy. N a o d ezw ę: „B udarze o rg a ­
nizujcie się! dotąd zgłosili s ię :  F ran c iszek  T akuśk i, 
J a n  Takuśki, F ranciszek  Podczerw iask i, M ichał M u ­
lica, O czekujem y dalszych  zgłoszeń.

W Czarnym Dunajcu dnia 23 b *v nad  ranem  
zm arł śp. J a n  Ciszek, powstaniec, zw any d latego  
przez rodaków  Polakiem , k tóry  należał do w szystk ich  
m iejscow ych organizaeyj naredow yob i społecznych, 
b ra ł w nich czynny  udział i *am em  przezw iskiem  
by ł zachętą do uśw iadom ienia narodow ego.

Ś. p. C iszek był jednym  z ostatn ich  a k to  wie,
czy m e ostam im  na Podhalu  pow stańcem  z r. 18S8.

Oześó jego  pam ięci !
Dziwna tragedjs Rosjanki. W  pow szechnym  szpi­

ta lu  w N. T arg a  znajduje się obecnie c ó r ta  ro sy js ­
kiego popa z U krainy  z kforą ożenił się n iejak i 
F ija łkow ski z C zarnego D unajca. Jak o  jeniec 

j; austrjack i w R osji przedstaw ił się je j, że je s t 
! kaw alerem , m im o to, że tu  w s.raju pozostaw ił żonę 
i F ija łkow ski całą rzecz jednak  zataił i wziął ślub 

z R osjanką, a  naw*t dochow ał się z n ią  dziecka. 
W raz 7. dzieckiem  i żoną pow racał następn ie  do 
k raju , a po drodze zam ordow ał dziecko, zabrał swej 
drugiej żonie p iea.ądze i zostaw iw szy ją  gdzieś 
w drodze na  lin ji kolejows.i, pospieszył do pierw szej 
żony.

Obecnie w ładze już odszukały  m ordercę
sw ego dziecka, a dwie kobiety  p isrw sza i d ruga  żona
s ta ją  sic ofiaram i w łasnego m ęża i w ojny.

Położenie zw łaszcza R osjank i, k tó ra  choru je 
I ciężko po owy®h przejśeiach i po s trac ie  m ęża 

i dziecka zam ordow anego godne jest litości . po- 
j żałow ania.
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W miesiącu październiku 1921 r. znalezioną zo s­
ta ła  n a  drodze Chooholów W itów  czarna dam ska 
zarzu tka, w rękaw ie k tó rej znajdow ał się reoepis na  
im ię i nazw isko S tan isław y Paw likow skiej Kraków.

Poniew aż przeprow adzone doohodzeaia przez 
posterunek  P. P. W itów i Z akopane, ora* K om endę , 
P. P. a a  K raków  m iasto  nie wydały dotychcsas po­
zytyw nego rezu lta tu  uprasza  się o bezpła tne ogło­
szenie w G aseeie P odhalańsk ie j powyższego raktu.

B liższych inform acji udzielić m oże Pow iatow a 
K om enda P . P . w Nowym  T argu  ulica J a n a  K a ­
zim ierza L . 4.

Ślub W  Kościele parafia lnym  w L ipn icy  W iel­
kiej n a  @rawie n a  dniu  24 styczn ia  b r. pobłogo 
sław iony  został zw iązek m ałżeński m iędzy p. E m ilem  
M iką a  p. Józefą  M achayów ną zaszczyt*”  znaną 
działaczką narodow ą n a  O raw ie.

R edakc ja  sk ład a  przy tej sposobasści młodej 
parze najserdeczniejsze życzenia.

Włamania. Nowy Targ m a już swoich faehoweów 
od w łam ań. Po włamaniu się do ks. R yby, k tó rem u 
w czasie procesji Bożego Ciaia skradziono 100.000 m k 
w łam ano się w osta tn im  tygodn iu  do sk lepu  p. Gi­
życkiego i to' w issn e  po łudnie przyezem  zabrano 
gotów kę z kasy  i nieco towarów.

N a drugi zaś dzień w nocy w łam ano się do 
sk lep u  m asarsk iego  p. Batkiewicza zabierając gotówkę 
i tow ary.

Spraw ców  w łam ania się do p Giżyckiego ujęto 
spraw ców  zaś w łam ania się do ko. R yby i p. B a t­
kiew icza nie ujęto 1

Sekcja Gz rwanego (Krzyża w PorsnJŃie. urządzą" 
dn ia  28 stycznia zabawę t a m -c n a  w foli  p. Jukóba  
O raw ca na dochód powracających ofiar wojny z Rosji

W stęp  na zabawę tylko za zaproś: nn>umi. Ze 
w zględu na  szlachetny ce lK o rr  t.?t prosi o przybycie 

zaproszonych  gości.
Loterja na rzoez ofiar powstań 0. Ślęska. W  n a ­

szej adm in istracji są do nabycia iosy po ISO Mk. na  
rzecz pow stańców  G. Śląska.

W ygrane tej lo terji są bardzo znaczne i tak  
1 w y g ran a  w ynosi Koło m iljona m k. 2 w ygrane w y­
g ra n e  w ynoszą po 350 tysięey  M k, 10 w ygranych  po 
150.000 M b, 100 w ygranych  po 15.000 Mk, 800 wy­
g ran y ch  po 8.060 Mk, tysiąc w ygranyeh  po 5.000 Mb 
pó łto ra  ty siaca  w ygranych  po 3.000 Mk i dw a ty ­
siące w ygranych  po 1.500 Mk,

L o terja  więc prócz poparcia na  G. &iąski1 je s t 
n ie  złym  interesem  1

L.sty wyborców do Rady gminnej w N. Targu ju ż  
są  do przeg lądn ięcia  w tut. m agistrac ie . In teresow ani 
p o w in n i przypilnow ać, czy ich  przypadkiem  nie 
opuszczono.

Pasorzyty ludzkie. B ardzo ciekaw ą broszurę po 
ty m  ty tu łem  o pow staw aniu  i tępieniu  wszelkiego

dom owego robactw a w ydał A. C zarnow ski K oronow a 
1919 redak to r „P rzew odnika Zdrowia* W tej ja sn e , 
a  treśc iw ie p isanej broszurze znajdzie czyteln ik  g ru n ­
tow ną poradę, jak  tępić wszelkie robactw o dom ow e 
a  to  pchły, wszy, pluskw y, św ierzb i i  d. B roszura 
ta  je s t  p rzy stęp n a  d la  na jszerszych  w arstw , a jak "  
nader pożyteczną w ty m  okresie pow ojennym , szcze­
rze ją  w rogom  robactw a i pasorzystów  polecam y.

Adres wydawnictwa ,Hygieia" p. Czarnowski 
Koronowo.

Na tablicę pamiątkową, wpłacili w dalszym cią­
gu: Rada miasta Nowego Targu 26.000 mk. P  P. 
Ossowski 1.006 m k. Pawlica Franciszek z Zakopane­
go po raz drugi 1 066 marek, poseł W . Roj 1.000 m k , 

Dla wdowy po woźnym sądowym p Waksmundzki 
Franciszek Ostrołęka 300 m k.

Z wizytacji szkół powszechnych powiatów Spisko 
•rawskiego i Nowotarskiego; W  dn, 16 i 17 styczniu  
br. lu strow ał szkoły powsz, w M aniow ach, D ębnie 
Ł apszach  N iżnich, D ursztyn ie i Nowej B iałej Naezel 
n ik  szkol, pow szech. okr. Iw. p. D r S t Tynelski 
w tow arzystw ie Inspek to ra pow. p. W . H abera. P. 
N aczelnik in teresow ał się żywo stan em ,n au k i w szko 
le, zw racał baczną uw agę n a  uposażenie szkół w śro 
dki naukow e n a  s tan  budynków  szk. czystość dzieci, 
frekw encję i t. d. *

Z uznaniem  w yrażał się o pracy nauczycielstw a 
n a  teren ie spiskim  bo owoce w ytężonej wychow aw czej 
działalności nauczyoielstw a w przyłączonej ezęśe; 
Spiszu są widoczne i piękne.

Dzieci idą w swych narodowych, a  czystych 
s tro ja -h  bardzo chętnie do szk tv, korzysta ją  wiele 
z udzielanej im  nauki którą przeplatają pieśnią) polską 

W arunk i  wśród jakich  prnąuje nauczyciel nu 
S p is /u  nie zawsze godne są  pozazdroszcz nia, d la te­
go z tero wir kszym  uznaniem  odnosić się należy do 
tej cąęści nauczycielstwa.

Z zadbw oleniem  dow iadujem y się, że In sp ek to ­
ra t  pow iat, m a już służbow e konie, a tu u łatw i p. 
Haberowi, gorliw em u orędow nikow i szkoinictw a na 
Podhalu , zetknięcie się częstsze z rozrzuconem i 
szkołam i pow iatu  N ow otarskiego.

Podhalan!* w Krakowie. .S ta ran iem  krakow skiej 
Sekcji akad . Zw iązku P o d h a lan  odbyła się w dniu  
15. b. m. „W ieczornica podhalańska*  pod p ro iek to  
ra tem  W . P. P. P ro f Dr. Sem kow icza i Szajm óchy 
oraz prezesa m iejscow ego O gniska p. prof. L . S topki 

N a urozm aicenie W ieczornicy złoż ły się tań ce  
góra lsk ie , b a jk i kol. W ik to ra  K olicińskiego oraz de 
k lam acja  koleg i G afuszki. S ala  b y ła  zapełn iona po 
brzegi. Tańczył© 150 par. T ańce górulskia, w y su n ą  
ne  przez p. Ghowaucównę Zosią i pp. K rzep tow sk iego  
Ja ś k a  i G ąsienicę, p rzybyłych  specja ln ie  n a  zabaw y 
z Zakopanego, p rzy  dźw iękach s s a w n e j  m uzyki aka 
dem ików  z P odhale, w zbudziły , pow szechne zain tere 
sow anie i w ielki poaziw . W ieczornica przyniosła zn a
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,:ny dochód n a  cele Sekcji. N» tem  miejsca Zarząd 
Sekcji w yraża serdeczne podziękowanie W. P. Prof 
< ho^ańcow ej z córkami za gorliwą pracę kolo urzą 
d/.ciiia zabawy a  wszystkim  « 3.zestnikom za liczny 
ndziui. P. T. W ydział Sekcji n a  posiedzeniu dn. 22

Ł »  eaim dzia ł »ta

;, « « « < »  ar (■ « ■ ■ ■  w i n i w a B a i i iw  ■ i i a a a i i i t  ks3«m  w h  a 
3 "• Pismo społefczno-polityczne i oświatowe:*

[„N ow y Dzwonek";
■ wychodzi w Krakowie r a z  w miesiącu,■
■ około dnia 1-go i kosztuje w prenumeracie"
! na rok 4 0 0  mk. półrocznie 2 0 0  mk £ 
jj =  do Ameryki na rok 2 dolary. —  ■
£ Na żądanie przesyła się każdemu jeden num er £
£ „N ow ego Dzwonka* na okaz - b e z p ł a t n i e  £
" Adres: R edakcja .N o w eg o  D zw onka"
u w K rakow ie  - - - ul P o w iśle  I 12 5
« a
4H vw aa«ivaai> iiH iH iR an H «aiii> R vaacR i]H R aiR ^ ivs?w B R ««a0

PRACOWNIA KUŚNIERSKA
Józefa Stottera w N. Targu, Rynek 10-

Przyjmuje zamówienia na wyrób serdaków zakopiańskich 
z w łasnego lub dostarczonego materjału. 
Przyjmuje również stare serdaki do odnow ie 
nia i sprzedaje gotow e wszelkiego rodzaju.

W ykonanie staranne. — Ceny przystępne ,

Czytajcie „Gazetę podha l a ń s kąu
skupiająca najwybitniejsze 
siły literackie i zawodowe

-  = — P O D H A L A !  — ■

b. m. postanow ił jednogłośnie przesiać z uzyskanej 
przez zabawę sum y kwotę 5.000 m arok na ta b l . ję  
pam iątkow ą w g im nazjum  na ręce komitetu.

Za Sekcje krakowską
L  Wyra/stek przewód

O głoszenie!
Komisja klimatycna w Zakopanem ogłasza, ź t  na 

posiedzeniu, odbytem dnia 14. stycznia iy22. r przy­
jęła jednomyślnie do wiadomości z zadowoleniem przy 
wrócenie Wnego Pana Dra Józefa Żychonia w cha­
rakterze lekarza klimatycznego, jako naprawienie p rze r  
Rząd Polski krzywdy, wyrządzonej Drowi Józef wi 
Żychoniowi na stanowisku lekarza Stacji klimatycznej 
w Zakopanem przez władze administracyjne austrjacsie.

Komisja klimatyczna :
t ii.spotiar/ : * Przewodniczący:

Franciszek Paw lica  U'. r. Dr, Lesław  K orczyński te. r.

| PRACOWNIA STOLARSKA I
B B
fl =.T3=:r-jr̂ =r-.~.-̂  f l  t* 1 1 1  ^  -=1 = 1  = ■ rr * B

j JAKÓB HANDLER I
fl B
fl H
S została przeniesioną na ulicą

= G A Z D Ó W  L. 2 e i
fl Bfl fl

■ i poleca się łaskawym jj
~~ , , wzgl ędom —,t :t~ ■
Szan. P. T. Publiczności. \

R  ■
■ fl( f i G i n i a K i i i n e i n a M w i R i i i i i i i i i i n i i i H a H i a a

—  Magazyn Konfełkji damskiej, handel towarów bławainych i dodatków krawieckich —

MARJI MIRECKIEJ, MOWY TARO ul. KOLEJOWA I. 13.
  — p o l e t j a  s -....................

suknie karnawałowe, kostjumy, płaszcze,
bluzki jedwabne, markizetowe, wełniane i t. p. Swaetery damskie, 
dziecinne i inne wyroby trykotowe z pierw szorzędnych fabryk.

W i e l k i  w y b ó r  K  O  Ł ,  JL> JE£ K .  S k ł a d  b i e l i z n y .
Przyjmuje zamówienia z własnych rnaterjałów na wszelkiego rodzaju konfekcyj dla Pań i dziać' 
z najnow szych modeli. — M agazyn bogato zaopatrzony w towary blawatne. - C e n y  n a j n i ż s z e .
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Do 1* T. ROLNIKÓW ora/i P. T. 
W ŁA ŚC IC IELI Z I E M S K I C H .

Kadehodzącu wiosna rmu<!i !t;iitdeg# praktycznego 
roluika pomyileć juił obsanie o nawozach sztucznych i m- 
sisaaeh, i tan tyiko rolnik jest aadowolonjr który nia 
oglądu „i* na papierowe oferty lecz zamawia wcześniej na- 
r  »*y nasiona wszefme otrzyfauia, UkoWe taniej woreAuiej 
sieje i w czerniej tbiara.

Miaej podpisana firma poleca uu wiosenne zasiewy 
■ta swyeh składów w .aiarę posiadanyen zapasów :

NAWOZY SZYUC2NE - 
Tomsayną 19% w workach papierowych lub 
jutowych, żużle mielone Martina we workach 
papierowych, oryginalną strasiurcką mieloną 20 
do 42%, sól potasową, strasfurcki kajnit mielony 

wapno azotowe 20% i inne nawozy.
dział Nasienny  :

Nasiona koniczyny czerwonej i szwedzkiej, ty- 
moty, buraków pastewnych, łubiny oraz inne 

nasiona ekonomiczne.
DZIAŁ ZBOŻOWY :

Żyto, pszenicę, jęczmień, owies.
DZIAŁ DUD9WLANY :

Najlepszej jakości cement portlandzki w beczkach,
! wapno palone, dachówkę ogniotrwałą, bardzo 

lekką ASB1T, WIEK, na żądanie wysyłam facho­
wych pokrywaczy.

f a ™  A .  I I O I I U C H
Ż Y W I E C , R y n e k  2 2 ,  M ałopolska.

Na zapytani® n;de*T dołączać 10 Mkp. zuac/.ek pocztowy.

f l P T E K R  = 2  S Z R R O T K ą

Utra A n to n ie g o  W llc a k a
W  P O H O N I N I B

POFiKMA OfU7 WTSTLA MOCZTĄ ZA ZALICZĘ* «
Syrup sulfogtiajakolowy (na recepty). Syrup 
ztotou y na koklusz. Bez wonną mc. * na świerz­
by Balsam żołądkowy. Espeller. Płyn ku 
płuskwv. upa.ru t.i , Btmdar^e Ten<t«m etn . 
Środki desinfekcyjne.

Specjalne środki dia bydła. Lekarstw* na p jn 6 t drabia 
Recepty wykonuję aaoblleio i t a n  prowadzę aptek 9 

pa usunlętLu nlerlaw cy.
| Przyjmuję analizy do badanie meczu, ptweein krw. etc

Lfurtowra s j in w .ż  drożdży 
1 okociwwlrt *h

I j * \  ,  JPf® > / s z e ! k i e  artykuły
^  :,tl*rów wisjskith jak : hilułki . 
wklerti, cykefjt euerniftłe esencję 

V oetow®. farbki de wapna, farby aal- 
y  linowe i pokostowa, herbatę, kawe, 
'  lukiety rótaokolorowe, mydło. n>yd#ł- 

j f u r j *  k®> ł»“stę do obuwia, pieprz, pokost 
AjjjjfiliU ff smarowidło do woaów i t. p, poleca

Adam Zapiórkowski
i \ \ ]  N O W Y  T A R G
3 R ynek Nr. 13.

i

SPRZEDAJE i KUPUJE
p •zechodzon? ubrania cywilne, uniform y pp. u rzę ­

dników i oficerów , oraz skład maszyn Jo szycia ma 

józef Papier w Nowym Ta-gu ni. Sobieskiego,

S P I S Z A C Y !
1 W szelkie ak ta  przy jm uję do tlum cczenia z jęz ka 
^ w ę g i e r s k i e g o  i s ł o w a c k i e g o  na  język Polski 

jan Pitoniak nauczyciel, sądowo zaprzysiężony 
tłumacz, Krornpachy poczta Frydman — Spisz.

f

Związek ekonomiczny Kółek rolniczych» « Lwowie
1 Stow arzyszenie zarejestrowane z ogranie/gną poręką.

obecnie : Kraków, ul. Wiślna 8 (dom własny)
0 ‘ 1

dostarcza hurtownie:

I. Nasiona, nawozy sztuczne maszyny rolnicze :l III- Artykuły spożywcze i domowego użytku, wazei * 
II. W ęgiel, koks, wapno, cement materyti/y; .k ie  towary galanteryjne; 1 

[j budowlane I IV. Naftę i smary.

L  ............................................  i
e ^ k te r  cdopawle ł,iahty I k la ru jąc /; Zygmunt Lubortowloz. C r u k i r n i a  I. B o rn a  ,w Mo y .n  T jp g u .


